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kwiecień otwiera usta i milczy wiosną w oczy,
kto by pomyślał, że tak zaczyna się piekło.
stoimy na małym, spadającym płatku
śliwkowego drzewa. w głowie mi brakuje
oddechu, głębokiego dnia, bezpieczeństwa.

śmieszny cykl, można powiedzieć,
że byłam gotowa na więcej.
wręczam ci ten kwietniowy nastrój, ja się już otrzepałam
z białej zaspy małych, chłodnych chwil.
spojrz na mnie i zamknij usta na nigdy.
komuś innemu możesz mówić o swoim niebie.

.

Kopiowanie  tekstów,  obrazów i  wszelakiej  twórczości  użytkowników portalu  bez  ich  zgody  jest
stanowczo zabronione. (Ustawa o prawie autorskim i prawach pokrewnych, Dz.U. 1994 nr 24 poz. 83 z
dnia 4 lutego 1994r.).

gaga26111, dodano 17.04.2022 08:22

Dokument został wygenerowany przez www.portal-pisarski.pl.

http://portal-pisarski.pl/

